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Dziennik społeczny,

Prenumerata w Radomiu wynosi:

Miesięcznie . . . . . . 6 k- — h. 
Z odnoszeniem do domu . 7 k. — h.

Na prowincji z przesyłką pocztową:

Miesięcznie ... 7 k. 50 h.

polityczny i literacki poświęcony głównie sprawom Ziemi Radomskiej.
Adres Redakcji i Administracji: ulica Lubelska N° 46, dom Hempia. ,

Redakcja otwarta od 11 do 12 i od 4 do 5 po poi. Admihistracja od 9 do 1 i od 3 do 6 po poi, 

Rękopisów niezastrzeżonych Redakcja nie zwraca.

-■ IW w mer pojedyńesy 40 haleriy. =====
Glos Radomski nabywać i prenumerować można we wszystkich Księgarniach, w Sklepie 
spożywczym p. Władysławy Adamskiej, Lubelska 72; w Składach Win i Towarów 
Kolonjalnych: M. Paschalskiego, ulica Warszawska; Grajnerta, ulica Skaryszewska N& 16.

Cena ogłoszeń: 
za wiersz petitowy:

Przed tekztsm k. 1 b. 60
W tekście . . ® . . k. 2Jh. -

n „ nekrologii . . . . k. 1 h. 20
Po tekście na III str. . . . , k. 1 h. 40

• Na IV str...................... k. —60
1 Drobne sa wyraz . J . . . k. — b. 20

C KINO U
ZARI.

w .mFrazu*
pod dyrekcją T. Wołowskiego

Od Czwartku 3 Kwietnia 1919 roku.

dżokej ŚMIERCI Partia Szachów
Wspaniały dramat cyrkowy w 4 cz. pełen sensacyjnych efektów, wykonany przez głośną ■ 141 •J’* wfciAVilVIf

fabrykę <Itala> w Rzymie, ze słynną, akrobątką, bohaterką obrazu <Cjrk Wolfsona*.
E W E I, INĄ R ID Ell C roli głównej. komedja.

Początek g. 8% w w, 
W Soboty, Niedzielo 

i święta
2 przedstawienia 2 

początek I-go—7-a 
Ii-go—9 w w.

Poniedziałek 3 kwietnia r. 1>. Wtorek S kwietnia r. b.

Benefis Z. Tokarskiej■Pk ii •! f oeneTis z.. lunarsKiej

Dookoła miłości nitouche
Operetka w 3-ch aktach Strausa Operetka w 4 aktach Hervó‘go.

TT 1C .W T ■ * ♦ »■■■ . ,CORSO Dzls nowy, program.
BtkOÓcielna ®. * Zmiana programu w Poniedziałki i Czwartki. Szczegóły W programach. Zarząd.

Towarzystwo Bibljoteki
Publicznej._ _

Jedną z bardzo ważnych potrzeb kul 
turalnych miasta jest bibljoteka publicz­
na. Radom jej dotąd nie posiada. Jest 
to bodaj jedyne z większych miast w 
Polsce, w którem niema bibljoteki pu­
blicznej. Czem ogród-park dla zdrowia 
fizycznego miast, tern bibJjoteka publicz­
na dla zdrowia duchowego jego miesz­
kańców. Trzeba dużo czytać, dużo się 
uczyć, żeby módz pożytecznie służyć 
dobru ogólnemu. Zwłaszcza dziś, kiedy 
to tyle placówek życia państwowego i 
społecznego ujmujemy w swoje własne 
ręce; dziś, aby sptostać zadaniu, do 
którego wielu stanęło nieprzygotowanych, 
trzebaby ślęczyć nad foljałami, studjo- 
wać, uczyć się. Sądzę, że we wszystkich 
dziedzinach naszego życia, jest dużo lu­
dzi dobrej woli, którzy muszą sobie po­
wiedzieć, że za mało są przygotowani 
do tego stanowiska, ja ie zajmują. Do 
szkoły już wrócić nie można, zostaje je­
dyna droga — cz tanie odpowiednich 
książek. To wzgląd pożytku dla ogółu.

Dla dobra jednostki także bibljoteka 
ma walne znaczenie i także zwłaszcza 
dziś, kiedy życie to 'arzyskie niemal 
zamarło, książka jest dobrem towarzy­
stwem. Ze smuts iem trzeba stwierdzić, 
że przedmiotem naszych rozmów w klu 
bach, na zebraniach, na spacer..ch są 
zdarzenia dnia codziennego, plotki miej­
skie i wiadomości, zaczerpnięte z dzien­
ników, Tem się karmi nasza myśl; tern 
się kształci. Ktoś czasem kupi., powieść, 
o tytule pociągającym — i tyle. Po­
trzebna nam bibljoteka poważt , nau- 
kgwa^z które by umysł, żądny wiedzy, 
pragnący pogłębienia swy ch wiad imości, 
mógł czerpać dowolnie. Należy się spo 
dziewać, że bibljoteka publiczna znaj­
dzie w mieście ogólne uznanie właśnie 
dziś, kiedy do instytucji samorządnych 
miejskich i wiejskich oraz do sejmu 
konstytucyjnego na zasadzie powszech­
nego głosowania wchodzą ludzie, którzy 
nie mieli możności otrzymać wyższego 
wykształcenia. Rozum praktyczny, pi a 
ca i dobra wola nie wystarczą, aby 
unikiiąć błędów, trzeba się uczyć, trzeba 
się dowiadywać o praktycznych rezul­
tatach prac podobnych gdzieindziej, 
trzeba się rozglądać w teoretycznych 

dociekaniach. Tego wszystkiego nauczy 
nas poważna książnica.

Jesteśmy w szczęśliwem położeniu: oto 
p. S. Hempel nabył poważną, naukową 
bibljotekę p. sędziego Szustra i oddaje 
ją dla użytku mieszkańców miasta. Bi­
bljoteka ta zawiera duże działy prac z 
zakresu historji powszechnej, polskiej, 
prawa, prawa polskiego, nauk społecz­
nych, gospodarki miast. Szlachetny ofia­
rodawca do tej bibljoteki dodaje swój 
dwutysięczny zbiór książek o treści na­
ukowej: filozoficznej, przyrodniczej, inży­
nierskiej, oraz duży komplet nut. Zaczą­
tek marny poważny. Lokal na bibljote 
kę p Hempel daje w swoim domu i 
sam się ofiaruje na kustosza.

Niechże się miasto zainteresuje tym 
darem. Niechże się znajdą ofiarodawcy 
książek. Niechaj się znajdą czytelnicyl

X. Jósef Rokoseny.

Sprawa przewozu wojst Hallera.
Austrjacko - Niemieckie biuro kore­

spondencyjne donosi z Berlina: Nie­
miecka komisja rozejmowa ogłasza: 
Umowa w sprawie przemarszu wojsk 
polskich przez Rzeszę niemiecką pod­
pisaną została dnia 4-go b. m. o godz. 
7 ej i pół wieczorem przez Erzbergera 
i marszałka Focha w Spaa. Znaczenie 
jej polega na tem, że nie przyjdzie do 
lądowania wojsk polskich w Gdańsku.

Przed podpisaniem protokułu minister 
Erzberger złożył oświadczenie, że zapa­
trywanie ententy na art. 16 układu ro- 
zejmowego z dnia 11 go listopada 1918 
r., jakoby wynikło z tego artykułu, że 
Niemcy są obowiązane zezwolić także 
wojskom generała Hallera na przemarsz 
przez Gdańsk do Polski, nio jest zgo­
dne z zapatrywaniem rządu niemieckie­
go. Prócz tego Erzberger przed poło 
żeuiem podpisu zaproponował Foch owi 
i otrzymał też przyżeczenie, że ponieważ 
Foch nie jest miarodajny w sprawach 
żeglugi, zaproponuje on władzom an­
gielskim, miarodajnym dla spraw żeglu­
gi, aby na czas przemarszu wojsk pol­
skich przez terytorjum niemieckie, po­
zwoliły uruchomić nadbrzeżną żeglugę 
niemiecką.

Jak to już na podstawie wiadomości 
z komisji należało przypuszczać, urnowa 
przedstawia się jako kompromis godzą­
cy zapatrywanie niemieckie ze stano­
wiskiem ententy. Umowa opiewa jak 
następuje:

I. Artykuł 16 ty umowy o zawiesze­
niu broni z 11-go listopada 1918 roku 
zawiera dla Niemców obowiązek pozwo­
lenia na przemarsz wojsk ententy przez 
Gdańsk, a więc według zapatrywania 
ententy, także wojsk generała Hallera.

II. Rząd niemiocki zapropoponował 
następujące drogi przewozu wojsk:

1, Ze Szczeciua przez Krzyż w stro­
nę Poznania i Warszawy.

2. Pilawa, Królewiec, Kłajpeda, przez 
Korschen Ełk i Grajewo.

2. Koblencja, Giessen, Kassel, Halle, 
Eilenburg, Frankfurt u/M, Bedra, Erfurt, 
Lipsk, Chociebuż (Kottbus), Leszno, 
Kalisz.

III. Rząd niemiecki poręcza zupełne 
bezpieczeństwo tych dróg transporto­
wych. Strona przeciwna wyda zarzą­
dzenia, aby wojska, przewożone przez 
obszar niemiecki, zaniechały wszystkie­
go, coby wywołało zaniepokojenie lud- 
dności Wojska polskie, które będą 
przewożone w myśl artykułu 16 umowy 
o zawieszeniu broni z dnia 1 i listopada 
1918, są przeznaczano do utrzymania 
porządku.

IV. Wykonanie przewozu będzie ure­
gulowane umową dodatkową do tego 
protokułu.

V. Jeżeliby podczas przewozu drogą 
przez rząd niemiecki zaproponowaną 
wynikły poważne trudności, których 
rząd niemiecki, zawiadomiony o tem 
przez rządy ententy, nie byłby w mo­
żności usunąć, to marszałek Foch, wódz 
naczelny armji ententy, zastrzega sobie 
prawy powrotu do transportu przewi­
dzianego w artykule 16 ym umowy o 
zawieszeniu broni z 11-go listopada 
1918, a to według postanowień wyko­
nawczych pod rękojmią, którą ustali 
stała międzynarodowa komisja rozej­
mowa.

Pian obrad sejmowych przed 
świętami.

Konwent seniorów uchwalił, że przed 
świętami zostaną przedłożone do za­
twierdzenia następujące ustawy: 1) nie- 
tykainości poselskiej, 2) o wynagrodze­
niu nauczycieli 3) o oszacowaniu i usta­
leniu strat (wojennych), 4) o dobrach 
donacyjnych, 5) o reformie egraruej.

Paderewski jodzie da Londynu.
„Neue Fr. Pressea donosi: Paderewski 

uda się z Paryża do Londynu.

Wyrok w procesie
Stadnicki-Mączyński.

Zakończył się proces Studnickiego 
przeciw red. Mączyńskiemu, uwolnieniem 
tego ostatniego. Przed kilkoma miesią­
cami zarzucił red. Mączyński na łamach 
„Gazety Porannej* delatorstwo na rzecz 
Niemców.

S e j m.
(Posied8enie 8 cin. 4 b, m.)

Po odczytaniu szeregu interpelacji, 
przystąpił Sejm do dalszych obrad nad 
kresami wschodnimi.

W dyskusji przemawiali posłowie Ka 
mieniecki, Dąbski, Sta piński, Weinzieher. 
W głosowaniu przyjęto sprawozdanie ko­
misji bardzo znaczną większością gło­
sów, poczem odbyło się głosowanie nad 
rezolucjami. Rezolucję pos. Dąbskiego w 
sprawie przyłączenia do Polski Warmii 
i Mazowsza pruskiego przyjęto jedno­
głośnie.

Rezolucję ks. arcybiskupa Teodorowi- 
cza w sprawie całości Galicji uchwalono 
znaczną większością, jak również drugą 
rezolucję pos. Dąbskiego w sprawie wy­
zwolenia z pod najazdu bolszewickiego 
północno wschodnich ziem polskich ze 
stolicą Wiedniem.

Wreszcie uchwalono jednomyślnie r< - 
zolucję pos. Kamieuieckiogo w sprawie 
przyłączenia do Polski Gdańska.

Z kolei przystąpił Sejm do obrad nad 
stanem wyjątkowym, przedewszystkiem 
do sprawozdania o wniosku p. Daszyń­
skiego o zniesienie stanu wąjątkowego 
i sądów doraźnych w całem państwie.

Przeciw wnioskowi przemawiał p. Skul­
ski, poczem zabrał głos min. spraw we­
wnętrznych Wojciechowski, za wnioskiem 
przemawiali pp. Daszyński i Perl, któ­
rym w dłuższej mewie odpowiedział p. 
Korfanty. Wniosek p. Daszyńskiego o 
zniesieniu stanu wyjątkowego upadł.

(Posiedscnie z d. 5 b. m.).
Na początku posiedzenia Sejmu poseł 

Jachowicz wniósł interpelację w sprawie 
bezwzględnego poboru ludności wiejskiej 
w Galicji i w sprawie uregulowania re­
klamacji. Z porządku dziennego przy­
stąpiono do sprawozdania komisji kon­
stytucyjnej w sprawie wyboru posłów 
do Sejmu z Księstwa Poznańskiego.
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Komisja domaga się, osobnego komi­
sarza generalnego dla byłego zaboru 
pruskiego oraz upoważnienia rządu do 
wydania w porozumieniu z naczelną Ra­
dą ludową przepisów wykonawczych. 
Sprawozdawca wyraził nadzieję, że prze­
prowadzenie wyborów do Sejmu w Wiel- 
kiem Księstwie Poznańskiem przyezyni 
się do ściślejszego zespolenia tej dziel­
nicy z resztą Rzeczypospolitej.
' Ustawę całą wraz z rezolucjami przy­
jęto en bloc. A zatem Poznańskie otrzy­
mało 42 posłów.

Następnie marszałek odczytał list wi 
zytatora apostolskiego msr. A, Ratti‘ego, 
w którym Stolica Apostolska uznaje for­
malnie wskrzeszone państwo polskie 
i jego rząd.

Dalej odczytał marszałek pismo min. 
spraw zagr. wysłane do msr. Ratt ‘ego 
z prośbą, aby zechciał złożyć u stóp je­
go Świątobliwości Ojca św. imieniem 
narodu i rządu polskiego wyrazy naj­
głębszej wdzięczności za ten dowód nie­
zmiennej przychylności Stolicy Apostol­
skiej.

Przystąpiono do sprawozdania komisji 
aprowizacyjnej o załatwienie wniosków 
w sprawie przywróceuia wolnego handlu 
zbożem i innymi produktami rolniczymi 
oraz zniesienie kontyngentów zbożowych 
i cen maksymalnych na zboże.

Zabierali glos pp. Mierzejewski, Dąb- 
ski, Putek i Smoła, następnie mówił 
min. aprow. Minkiewicz.

Na zakończenie zabrał głos p. Wojda- 
liński.

Wojska aoWIsiewitkie w bji.
W przemówieniu swem Pichon oświad­

czył, że w okręgu bojowym Archan- 
gielskim jest 3190 Anglików, 4920 
Amerykanów, 2349 Francuzów, 1340 
Włochów, 1190 Serbów, 11770 Rosjan 
— ‘ razem 34669 żołnierzy.

Wojska te musiały ostatnio cofnąć się o 
jakieś 80 kilometrów pod naporem bol­
szewików, którzy nagle przeszli tam 
do ofensywy wspomagani przez potężną 
artylerję i zdradzając umiejętność ma­
newrowania. Pichon oświadcza, że 
zmianę tę wywołał fakt, że tę armję 
bolszewicką zorganizowali oficerowie 
niemieccy.

W okręgu syberyjskim wojska walczą 
pod wodzą admirała Kołczaka, który 
ma pod sobą 55000 Czecho-Słowaków, 
12000 Polaków, 4000 Serbów, 4000 
Rumunów, 2000 Włochów, 1600 An­
glików, 760 Francuzów, 28000 Japoń­
czyków, 7500 Amerykanów, 4Q0Q Ka­
nadyjczyków — razem 118000. Razem 
z siłami rosyjskiemi wynosi to około 
210000 ludzi.

W Rosji południowej powierzono 
akcję sprzymierzonych Francji przez 
umowę z Angiją z r. 1917. Ta akcja 
polegała na kontroli ewakuacji wojsk 
niemieckich z okolic Odessy i Miko­
łajowa, na popieraniu rządów miejsco­
wych, utrzymywaniu porządku i po­
maganiu Rosjanom w organizowaniu 
własnej armji. W konsekwencji dopro­
wadziła do zajęcia podstaw operacyj­
nych: Odessy, Mikolajewa i S wa&to- 
pola. Pod Odessą jest 4 pułki francu­
skie, mocno zredukowane, 3 pułki 
greckie, 1 pułk rumuński i grupa ru­
muńska. W Odessie sytuacja jest tru­
dna. Wysłano posili aby utrzymać 
Odessę, ale trzeba odżywiać to miasto 
o ludności 800000:

Pichon zawiadamia, że ogół armji 
sprzymierzonych na wschodzie składa 
się ze 140000 Francuzów i 190000 
Rumunów, 140000 Anglików, 40000 
Włochów, 140000 Serbów, 200000 
Greków.

Podpisujmy
Pożyczkę Pańsswową.

Kurs fila pralt^anlów w Wacie 
O a Glcclion einycli i Ociemniałycli 

i Warszawie.
Ministerstwo W. R. i O. P. urządza 

w nmachu Instytutu .Głuchoniemych i 
Ociemniałych kurs, mający na celu dać 
praktykantom Instytutu i osobom, pra­
gnącym poświęcić się w przyszłości na­
uczaniu głuchoniemych, odpowiedniego 
przygotowania. Kurs obliczony jest na 
8 tygodni, od 3-go kwietnia do połowy 
czerwca. Osoby, które ukończyły gim­
nazjum, seminarjum nauczycielskie, lub 
duchowe, jako też słuchacze Uniwersyte­
tu pragnące wziąć udział w kursie, po­
winny zgłoszenia swe adresować do kie­
rownika kursu (Kancelarja Instytutu 
Głóchoniemych i Ociemniałych w War­
szawie, plac 3-ech Krzyży 6) załączając 
bieg życia i studjów dotychczasowych. 
Liczba uczestników kursu będzie ogra­
niczona. Informacji udziela Kancelarja 
między godz. 9—10 i 12—3.

Wierzbnika, Iłży, Zwolenia i Jedlińska. 
Dalsze deklaracjo przyjmuje skarbnicz­
ka Zarządu Kół zamiejscowych, p. Iwań­
ska, skaryszewska 9.

W sprawie przyznawania i wypłaty emecylur 
oraz opieki nad weteranami fi] i.

W dniach ostatnich zostały ogłoszo­
ne przez Radę Ministrów przepisy wy­
konawcze w sprawie przyznawania i wy­
płaty emerytur wszystkim Polakom z by­
łych armji zaborczych i b. formacji pol­
skich, oraz w sprawie opieki nad wete­
ranami 63 roku.

Zainteresowani o bliższych szczegó­
łach dowiedzieć się mogą w Radomskiej 
Okr. Ekspoz. Sekcji Opieki M. S. W. 
ul. Świeża Nr. 6.

F

Kino*Teatr

Lubelska 15.

Przywrócenie dawnych uranie 
gmin wiejskich.

Rozporządzeniem ministra Spraw Wew­
nętrznych z dnia 29 marca 1919 r. 
zmiany granic gmin wiejskich, zarzą­
dzone przez b. władze okupacyjne, zo- 
stają skasowane, przywraca się nato­
miast do czasu ustalenia podziału ad­
ministracyjnego kraju przez właściwo 
ustawy dawne przedwojenne granice 
gmin wiejskich.

KRONIKA.
Kalendarzyk- Dzii: Dyonizego.
Jutro: Marji Kleofasowej.
Wschód słońca o godzinie 5 24. Zachód » 

godzinie 6.42.
Radom, 7 kwietnia.

Jutro d. 8 kwietnia 1919 r.
Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej 
nabywać można (po potrąceniu procentu) 
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Przytułek dla starców
i kalek.

W dniu 4 b- m. o godz. 8 i pół ra­
no J. E. Ks. Biskup Kubicki odprawił 
Mszę św. w Kaplicy Przytułku dla star­
ców na starem mieście. Podczas Mszy 
św. przystąpili do św. Komuuji starcy 
i personel Przytułku, a po Mszy św. J. 
E. Ks. Biskup z przed Ołtarza przemó­
wił w serdecznych i podniosłych Bło 
wach do pensjonarzy, personelu zarzą­
dzającego i opiekunów Przytułku. Na­
stępnie J E. Ks. Biskup zwiedzał przy­
tułek i był powitany imieniem opieku­
nów i Zarządu Przytułku przez p. Ta­
deusza Przyłęckiego, który przedstawił 
J. E. historję Przytułku. Imieniem star­
ców powitała ks. Biskupa staruszka 
pensjom rka i imieniem personelu do- 
zorczego młoda kandydatka na dozor- 
czynię. Kto w ostatnich czasach nie 
zwiedzał Przytułku, ten byłby zdumiony 
zobaczywszy piękną kaplicę, której brak 
dawał się dawno odczuwać w Przytuł­
ku, a którą bez rozgłosu i bez odno­
szenia się do ofiarności publicznej urzą­
dził Kurator Przytułku ks.J)r. Gieryez.

Wyjazd delegacji oa front lwowski.
Zarząd Kół zamiejscowych „Zjedno­

czenia Polek* zawiadamia niniejszym 
wszystkie Koła, że w Sobotę 12 kwiet­
nia delegatki 12 Kół wiejskich „Zjed­
noczenia Polek“ z gminy Błotnica wybia 
rają się na front lwowski z ofiarami 
przez siebie złożonemi na „Święcone* 
dla żołnierzy broniących Lwowa. Królo­
wa Korony Polskiej wielbiona w cudow­
nym wizerunku błotnickim natchnęła wi­
docznie miłością Ojczyzny włościauki 
okoliczne gdyż ubiegają się jedna przez 
drugą w znoszeniu ^podarunków świą­
tecznych i jak mówią szczęśliwe sięczu- 
ją że będą mogły osłodzić „słodkim 
placuszkiem* trudy i znoje bohaterów- 
dzieci.

Delegatki Błotnickie mają zapewnio­
ny już wagon, zabiorą najchętniej dary 
inny chKół „Zjednoczenia Polek*. Zade­
klarowały dotąd współudział Koła z

żołnierzy. 
Sekcja dramatyczna klubu pracowników 
kolejowych „Ogniwo* występuje w nie­
dzielę d. 13 kwietnia z przedstawieniem, 
z którego połowa czystego dochodu 
przeznaczona zostanie na święcone dla 
żołnierzy tutejszej załogi wojskowej.

Odegraną zostanie krotochwila Hen- 
nequin’a w 3 aktach „20 dni kozy*. W 
antraktach przygrywać będzie orkiestrn 
sekcji muzycznej klubu „Ogniwo*.

(k) Klub kolejowy „Ogniwo*. Stowa­
rzyszenie muzyczno-dramatyczne pracow­
ników kolejowych „Lira* zamieniło się 
w klub pracowników kolejowych, który 
przyjął oficjalną nazwę „Ogniwo*. Na 
zebraniu organizacyjnem, które odbyło 
się w dniu 1 kwietnia, uchwalono statut 
klubu, powem ustępujący zarząd „Liry* 
przekazał cały majątek tego towarzyst­
wa klubowi „Ogniwo”.

Wybory zarządu Kluba pracowników 
kolejowych „Ogniwo” dały wynik nastę­
pujący: Na prezesa powołano — pre­
zesa dyrekcji Radomskiej, inżyniera J. 
Mrozowskiego, na wiceprezesów — inż. 
Krzyżanowskiego i p. Kwaśniewskiego, 
na sekretarza p. Rulskiego, na skarb­
nika p. J. Sulikowskiego, na gospodarza 
klubu p. Pierzchalskiego, na bibljoteka- 
rza — p. Ziółkowską, na kierowniczkę 
sekcji kulturalno oświatowej p. Sławiń­
ską, na kierownika sekcji muzycznej — 
p. D. Kozłowskiego, dramatycznej p. K. 
Schmidta, na głównego reżysera p. 
Dołasińskiego, reżysera II — p. J. Suli­
kowskiego, reżysera III — vacat, na 
kierownika sekcji gimnastyczno sporto­
wej p. Adamskiego, na kierownika 
sekcji zabawowej — racat, na członków 
doradców pp. Grafczyńskiego i Ziółkow­
skiego i na członków zastępców pp. 
Gajewskiego, Ożarowskiego i Sokol - 
nickiego.

święcone dla

Członków ko ńsji rewizyjnej i komisji 
balotujących wybierze następne ogólne 
zebranie.

Zapisy na członków klubu przyjmo­
wane są codziennie we wszystkich wy­
działach przez członków klubu.

Z „Mirażu*. Operetka trzyaktowa w 
„Mirażu* cieszy się niesłabnącem po­
wodzeniem. Bo też mimo zrozumiałych 
ciężkich warunków — braku miejsca, 
dekoracji, chórów — artyści grający 
wywiązują się doskonale ze swojego za­
dania. Każda rola, jak i całość widocz­
nie opracowana, umiana i zgrana. We 
wtorek na benefis Z. Tokarskiej odbę­
dzie się premjera 4 aktowej operetki 
Herve‘go p. t. „Nitouche*. Rolę tytuło­
wą odegra benefisantka, mając do sie­
bie znakomitych partnerów w osobach 
pp. Wołowskiego, Krawczyńskiego i 
Wiśniewskiego. Humor podtrzymywać 
będą pp. Drwęski, Chojnacki i świetna, 
jak zwykle p. Dzierźanowska. „Koryn- 
ną” będzie p, Biegańska. Reżyseruje T. 
Wołowski.

= Ubiegła niedziela nie odznaczała 
się żadnemi nadzwyczajnemi atrakcjami, 
nawet oczekiwaną wiosenną pogodą, 
prócz znaczka na „b. wojskowych*, ze­
brań bez liku, kilka .wiosennych* wy­
cieczek podmiejskich, j(kilku śmiałków 
nawet pokazało się w wiosennych gar­
niturach), spaceru po parku Kościuszki 
w malowniczych obłokach kurzu, wzbi­
jającego się z pod stóp spacerowiczów, 
skąd po wyjściu miało się wrażenie od­
bytej cenajmniej dwumilowej pieszej 
wycieczki. Wieczorem — „Miraż* i „Ki­
no* i t p.

= Przekazy. Z dniem 5 'kwietnia r. 
b. podjął Urząd pocztowy w Radomiu 
ruch przekazowy.

POLA NEGRI
POLA NEGRI!.,. Pamiętamy ją, gdy niedawno 
temu budziła powszechny zachwyt, krzewiąc 
kult tańca la Negri". Dziś podziwia ją 
świat cały pako niezrównaną gwiazdą lune- 
===== matograficzną.

OFIARY
Złożone w Administr. .Głosu Radomskiego*

Na Skarb Narodowy: Stanisław Ku­
rek rb. sr. 10.

Na wojsko polskie. Stefan Sobiesz- 
czański rb. 20.

Na Obronę Lwowa. Zamiast wieńca 
na trumnę ś. p. Heleny Myszkowskiej — 
S. Dorociński kor. 30.

ZAWIADOMIENIE.
Kemiaarjat Rządewy na pewiat Badamaki 

uprasza wszystkich, ,u kogo były pazoatawiane 
rzaeay, meble i t. d. bądź pa władsach reayj- 
skieh, bądź okupacyjnych, a przejęta przez ma­
gazyniera Robót Publicznych, by byli łaskawi 
zwrójić się do KomiMrjatu celem przeprowa­
dzenia odnośnej rejestracji.

Radom, dnia 1 kwietnia 1919 r.
Komisariat Rgądow.y na pow. Radomski. 

2114-a.

7lTTlhinnn Pa88Port na nazwisko Jósefy Ko- 
Zjy,UUluu'J bylańskiej wydany w Warszawie 
przez biuro paszportowe w 1916 r. 12 maja. 
Łaskawy znalazca zechce odnieść do „Corsa*.
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Pamiętajmy o Lwowie.

Najsilniejsze bóle głowy i migrena
ustępują natychmiast po zażyciu proszku

KOWALSK1NY
Wyrób farm. lab. „<p. S4owalskiu w Warszawie
Żądać w aptekach i składach aptecznych. CENA PROSZKU 50 FEN.

LECZY RADYKALNIE MAŚĆ

„Scabioform Orański“
Mocniejsza dia dorosłych i łagodniejsza dla 
dzieci prowizora formacji I. Orańskiego. 

Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych.

GŁÓWNA' SPRZEDAŻ: Hurtowy skład apteczny

Reingold i (Irański Warszawa
ZIELNA 24 telofon 408-36.

IWA SCBIV1E:
GOŚCINNE WYSTĘPY 

A. OLESŁAWSKIEGO 
oraz niezrównane baletu Kilińskich, WalkowskieJ, 

Zebrowskiego i ILiutzla.

Od Soboty, dnia 5-go kwietnia 1910 roku. " "" 1___1.1. „

NA EKRANIE:
Wspaniały sensacyjny indyjski dramat w 6-ciu aktach

Miłość Księżniczki Tuhabali
z MARJĄ MAGDALENĄ w roli głównej.

Koncertowy tercet pod kierunkiem BIELSKIEGO
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